
Rok inwestycji. PGK nie zwalnia tempa i szuka dalszych możliwości rozwoju

Przedsiębiorstwo Gospodarki Komunalnej to najważniejsza miejska  spółka, dbająca o
potrzeby mieszkańców. Teraz nie tylko Radomska, ale i  sąsiednich gmin 
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Przeprowadzone wielomilionowe inwestycje i nowe wyzwania, którym udało  się sprostać -
dzięki nim miejska spółka Przedsiębiorstwo Gospodarki  Komunalnej mijający rok może zaliczyć
do udanych. Prezes Wiesław  Kamiński nie kryje jednak, że czuje pewien niedosyt. - Mogliśmy
zrobić  jeszcze więcej, ale nie wszystko zależało od nas - mówi.

  

Od czego rozpocząć podsumowanie tak bogatych w wydarzenia miesięcy?  Najważniejsza dla
przedsiębiorstwa była batalia związana z tzw. ustawą  śmie-ciową. Nowa ustawa o utrzymaniu
czystości i porządku w gminach  narobiła zamieszania w niejednym samorządzie. Radomsko
przeszło okres  transformacji w miarę bezboleśnie. 

 Przedsiębiorstwo Gospodarki Komunalnej wygrało przetarg na odbiór odpadów nie tylko od
mieszkańców miasta Radomska, ale także okolicznych gmin:  Radomsko, Gomunice,
Masłowice. To w sumie 63 tysiące osób. 

Ripok to sukces Spółki
 Kolejnym krokiem, związanym z gospodarką odpadami była rozbudowa i  unowocześnienie
Zakładu Unieszkodliwiania Odpadów Komunalnych w  Płoszowie. 

 Dzięki konsekwentnym działaniom Spółki Radomsko jest jednym z  dwóch miast w tzw.
Regionie III (obejmującym południowo-wschodnią część  województwa łódzkiego), w których
taki zakład uzyskał status Regionalnej  Instalacji Przetwarzania Odpadów Komunalnych w
zakresie  mechaniczno-biologicznego przetwarzania odpadów. Nasz RIPOK może  przetwarzać
także odpady zielone. 

 Dlaczego jest to takie ważne? Regionalne instalacje, jako jedyne  będą zajmować się
przetwarzaniem i unieszkodliwianiem śmieci, tak  przewidują przepisy dotyczące gospodarki
odpadami. To właśnie do naszego  RIPOK-a będą trafiać odpady z terenu zamieszkałego przez
niemal 700  tysięcy mieszkańców. 
 - To nasz wielki sukces, który wymagał ogromnych inwestycji. I  nadal wymaga, bo statusu
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RIPOK-a nie dostaje się na zawsze. Już  przygotowujemy się do budowy kompostowni, która
musi być dostosowana do  warunków postawionych przez ministra ochrony środowiska -
wyjaśnia Marek  Komala, kierownik Zakładu Oczyszczania Miasta. - Mamy na to czas do  końca
2015 roku. Obecnie prowadzimy rozmowy z potencjalnymi inwestorami i  zastanawiamy się,
jaką technologię kompostowania wybrać. 

Inwestycje czekają
 Dbając o rozwój ZUOK przedsiębiorstwo już musi planować kolejne  inwestycje. Jedną z nich
jest budowa kwatery do składowania odpadów.  Prace ruszyły. Koszt inwestycji oceniany jest
na około 5 mln zł. Kwatera  będzie mogła przyjąć około 170 tys. metrów sześć. odpadów i
wystarczy,  jak ocenia Marek Komala, na grubo ponad 15 lat. Gotowa ma być w  pierwszej
połowie 2014 roku. 
 Inwestycje te nie byłyby możliwe bez pozyskania zewnętrznych  pieniędzy. Nie udało się ich
zdobyć z funduszy unijnych, ale z pomocą  przyszedł  Wojewódzki Fundusz Ochrony
Środowiska w Łodzi. 
 - Mamy złożone dokumenty w Funduszu, a decyzja w sprawie udzielenia  nam pożyczki
powinna zapaść lada dzień. Myślę, że będzie pozytywna. Gdy  to się stanie, przystępujemy do
zorganizowania przetargu - mówi  Wojciech Ślusarczyk, kierownik działu rozwoju w PGK. 

 Trzeba dodać, że przygotowania do ,,rewolucji śmieciowej" to nie  tylko zmiany w Zakładzie
Unieszkodliwiania Odpadów Komunalnych. To także  inwestowanie w Zakład Oczyszczania
Miasta, który bezpośrednio odbiera  odpady od mieszkańców. Trafił do niego np. samochód do
odbierania  pojemników, który jednocześnie je myje i dezynfekuje. Jego wartość to  ponad 800
tys. zł. Trzeba było kupić również odpowiednią liczbę  pojemników - nowych jest 2,5 tys. 

 Co ważne dla mieszkańców - działają także dwa nowo uruchomione  Punkty Selektywnej
Zbiórki Odpadów Komunalnych (czyli tzw. PSZOK). Jeden  ulokowano w ZUOK w Płoszowie,
drugi - przy oczyszczalni ścieków. Tam  można oddać zużyte opony, stary sprzęt elektroniczny,
szkło, makulaturę.  Płoszów przyjmuje także odpady budowlane.  

 Należy podkreślić, że PGK to nie tylko ZUOK i gospodarowanie  odpadami. Spółka poprzez
swoje zakłady zajmuje się budową i utrzymaniem  sieci ciepłowniczej, na głowie ma też Krajowy
Program Oczyszczania  Ścieków Komunalnych - wg jego założeń do końca 2015 roku
skanalizowane  powinno być co najmniej 90 proc. tzw. aglomeracji Radomska... To kolejne 
ważne zadania, które w 2013 roku również nie zostały pominięte. 
 - Wystąpiliśmy do Programu Operacyjnego "Infrastruktura i  Środowisko"z wnioskiem o
dofinansowanie prac kanalizacyjnych na  osiedlach Sucha Wieś i Bogwidzowy. Część
kanalizacji już wykonaliśmy tam  własnymi siłami. Wartość zgłoszonych prac to 10 mln zł,
liczymy na  dotację w wysokości 5-5,2 mln zł. Jesteśmy na liście rankingowej  projektów
zakwalifikowanych do dofinansowania - mówi Wojciech  Ślusarczyk. - Cały czas trwa jeszcze
kontrola dokumentów. Myślę, że na  przełomie grudnia i stycznia dostaniemy informację, czy te
pieniądze do  nas trafią. Jeśli tak, jesteśmy w stanie "z marszu" ogłosić przetarg. 

Kanalizacja za miliony
 W wyniku realizacji tego przedsięwzięcia, do kanalizacji zostanie  podłączonych 1200 osób,
wykonanych zostanie 12 km kanalizacji  sanitarnej. Dzięki temu skanalizowane zostanie ponad
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90 proc.  aglomeracji Radomska, (spełnione będą więc wymogi tzw. KPOŚK). 

 PGK, nie czekając na zewnętrzne pieniądze, samo stara się budować  kanalizację. Tak stało
się na Wymysłowskiej, Owocowej i Batalionów  Chłopskich. Tam powstały odcinki o długości od
600 m do 1200 m. 

 Jakie inwestycje ciepłownicze udało się spółce zrealizować w  mieście? Z Regionalnego
Programu Operacyjnego Województwa Łódzkiego  wybudowano 1800 m sieci na ulicach Bugaj,
Szkolnej, Przyszkolnej,  Niecałej, Jachowicza i Ściegiennego. Jej koszt wyniósł 1,4 mln zł, z 
tego dofinansowanie z RPO wyniosło 367 tys. zł. Dodatkowo za własne  pieniądze spółka
wybudowała 1700 m sieci i przyłączy ciepłowniczych. 
 - Ciepłownictwo na pewno będzie jednym z priorytetów naszej firmy -  twierdzi Wojciech
Ślusarczyk. - Chodzi bowiem o likwidację tzw. niskiej  emisji z domowych kotłowni c.o. 

 Warto dodać, że w PGK, kosztem kilkuset tysięcy złotych, wdrożono  jednolity system
informatyczny. Objęte nim zostały wszystkie jednostki  spółki. Znacznie ułatwia to zarządzanie
przedsiębiorstwem, ułatwia także  analizowanie danych. 

 Działania prowadzone przez spółkę od lat są dostrzegane i  doceniane. Ostatnio przyznano jej
np. nagrodę w Ogólnopolskim Konkursie  Odzysku Odpadów Opakowaniowych, który
zorganizowała firma Rekopol wraz z  Narodowym Funduszem Ochrony Środowiska. Natomiast
Wiesław Kamiński,  prezes PGK, znalazł się w gronie najlepszych menadżerów wybranych
przez  "Dziennik Łódzki" i łódzką lożę Business Centre Club.
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